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W i a d o m o ś c i  K r a j o w e .

S a n k t-F e te r s b u r g  d n ia  4  g r u d n ia .
I z  R u s k i e g o  I n w a l i d a ) .  _

Dzisia w  niedzielę,  z okoliczności  wzięcia przez 
w o y sk a  Rossyyskie  T a m y s u  i ca łey  p r o w i n c y i  
A bd erbe żan ,  w C e r k w i  Zim ow ego Pa ła cu ,  w  obe
cnośc i N a y j a ś n i e y s z e g o  C e s a r z a  J e g o m o ś c i ,  G e s a -  

r z o w e y  J e y m o ś c i  A l e x a n d r e  I r d o r o w n y ,  C e s a -  
r z o w e y  J e y m o ś c i  M a r y i  F k d o r o w n y ,  oraz J e g o  
C e s a r s k i e y  W y s o k o ś c i  W i e l k i e g o  X i a i x c i a  M i 
c h a ł a  P a w ł o w i c z a ,  z a n ie s ,  one zostały do Pana  Do- 
ga dz iękczynne m o d ł y ,  wsrod  w ys t r za łó w  dzia
ł o w y c h  z tw ie rd zy  P e t r o p a w ł o w s k i e y .  Członko-  
w ie  R a d y  P a ń s t w a ,  Se na to ro w ie ,  J e n e r a ł o w i e ,  
Urz ędn ic y  D w o r a ,  K o r p u s  D y p lo m a ty czny  i Oso
by znakomitsze,  k tóre  mają ws tę p  do D w o ru ,  zn y 
d o w a ły  się na tóm uroczystem n a l . o z e n s v v i e . P -  
t e m  wożone b y ł y  po  g ł ó w n y c h  ul icach  stolicy k l u 
cze miasta Ta ur i s ,  c h o r ą g i e w  i bu ł a w a  rozkazo
dawcza ,  w a s s y s t e n c y i  d w ó c h  szwadronów L e y b -  
G w a r d y i  pó łk u  konnego.

(z Gaze ty  SenacŁiey).
W  N ay w y z sz y m  Ukazie  do K a p i t u ł y  Ros-  

syys kich  O r d e r ó w ,  pod dniem 2 3  l is topada , w y 
rażono;  „Na przeds tawienie  J e g o  C e s a r s k i e y  W  y -  
s o k o ś c i  C e s a r z e w i c z a  W i e l k i e g o  A i ^ z e c i a  K j N -  
S T A N T E G O  P a w ł o w i c z a ,  K a y m 11 o s c i w i e y  
M i a n u j e m  y,  w nagrodę  odznaczającey 8 ' H o r  
l iwości  ku  służbie,  k a w a le r a m i  o r d e r o w i* . k l  ło-

Gul .e rni . ln.KO,  11=').',: S l . n o ,  E . m e r l i e r .  H r . b i ę  
P rze zd z ie c k ie g o ;  te  g o i  o rd e ru  k te y  k la ssy . N o 
wogródz kie go  powi a towe go  sz tabs- lekarza R adcę  
Dw oru  U  o lfa , Radcę  R ządu  G u b e rm a ln e g o  G r o 
dzieńskiego,  Assesora kol legia lnego Ja w o ro w sk ie -  
g o ,  r a d c ó w  h o n o r o w y c h :  S e k r e t a r z a  Grodzien-
skie^o Rfcfulu Gubf i rn ialaego  L u d o  how s Kiego. 8e- 
k r e t a r za  R ządu  Gube rn ia ln ego  Mińsk iego  Atrci- 
m o w icza ;  K a n c e l a r y i  G u b e r n a to r a  Cywi lne go  P o 
dolskiego:  Sekre ta rza  R ze w u c k ie g o  i L x p e d y t o r a  
P ro k o p o w ic za , i n iemającego rangi ,  obyw ate la  p o 
wia tu  La tvczewskiego  F e l i x a  Ją n czew sk ieg o ; s .A n -  
n r  2g ie v  'klassy: P o l ic m eys t r a  grodz ieńskiego,  r a d 
cę kol legialnego F V ysoczyna , Assesora R ządu  G u -  
bern ia lne go  Grodzieńsk iego ,  Assesora kol legialnego 
S ied leckiego  i by łego  M a rsz a łk a  G u b e r n n  G r e -  
dzieriskiey p ow ia tu  W o ł k o w y s k i e g o  P i o t r a  B i-  
sp in g a ; teg o ż o rd eru  3 c iey  k la ssy . bob ru ys k iego  
p o w ia to w ego  sz tabs-lekarza  assesora ko l leg is lue-  
g 0 Godofreda  F o la  : doktora  w o ln i e -p ra k ty k u )ą -  
ceom w gube rn i i  podolsk iey A d a m a  K a c zk o w sk ie - 
go;  r adców honorowycli :Grodzie ri sk iego  R z ą d u  Gu-  
bern ia lnego:  s ek re ta r za  A fo n a s e w ic z a , p ro to k u -  
l istę D obrow olskiego  i ex p e d y to r a  D a szk ie w ic za , 
u t r zymującego  kor respondencyą  grodz iensk iey  po- 
l i cy i  miesk iey  Suchornela  , g u b e r u u  podolsk iey  
s p r a w n i k a  ziemskiego p o w ia tu  uszyckiego Ł u b o 
wego, i p r zydanego  podolsk iemu p r o k u r o r o w i  gu-  
bern ia lne mt i  do u t r zym yw ani a  k o r r e sp o n d e n c y i  
Ki ie doby Is kiego', a g u b e rn i i  g rodz iensk iey  marsza ł 
k o w i  po w ia tu  Słonimskiego F e l i x o w i  B r o ń s k ie 
m u  D a j e m y  b ry la n to w a n e  z n a k i o rd e ru  s te y  
A n n y  z g ie y  k la ssy  ^ R o z k a z u j ą c  K a p i t u l e  
pos ł ać  im d y p lo m a ta  i znaki  ty ch  o rde row .

— Pr zez  naywyższy ukaz  do k a p i t u ł y  orde

rów pod dniem  24 l is topada,  nay ła sk aw ie y  m ia 
n o w a n y  k a w a l e r e m  o r d e r u  ś. A n n y  3 c iey  k la ssy , 
nauczyc ie l  szkoły  p o w i a t o w e y  bobr uys kiey ,  se- 
k r e t a r z  ko lleg ia lny? Z a h o w o rsk i , w. nagrodę  goy- 
l i w e y  s ta rannośc i  i p r a c y  z p o ż y tk ie m  w  d a w a n i u  
n a u k  yv szkole bo b ru ys k ie y  p o d c h o rą ż y c h  p ieszych .

 D . 24 lis to p a d a , P.  S e k r e ta r z  Stanu , M u -
ra w jew , k o m m u n i k o w a ł  P .  Zarządza jącemu Mini*  
s teryurn sprawied l iw ośc i ,  pod dniem  23 l istopada,  
iż C e s a r z  J e g o m o ś ć ,  na  przeds t awienie  J e g o  C e 
s a r s k i e y  W y s o k o ś c i  C e s a r z e w i c z a  W i e l k i e g o  
X i a cż i ? c i a  K o n s t a n t e g o  P a w ł o w i c z a ,  w  nagrodę  
odznaczającey się gor l iwośc ią  s ł u ż b y ,  naym i ło sc i -  
w ie y  ra czył  mianować:  ra d c a m i  dw oru  : d o k to ra  
p o w i a t u  mohi lewskiego  gu b e rn i i  podolsk iey ,  as-  
sesora kol leg ia lnego Łukornskiego-, r a d c a m i  h o n o 
r o w y m i  : se kre ta rzów  kol leg ia lnych  : sek re ta rz a  
rządu  gube rm a ln ego  podolskiego K o w alew sk iego  
i nacze lnika  stołu S tępkow skiego  ; sekre t a r zam i  
kol legialnymi:  po mo cn ik a  e x p e d y t o r a  kanc e l la ry i  
G u b e rn a to ra  Cy w i l n eg o  Podolsk iego  , se kr e ta rz a  
gu bern ia łaego  K opańskiego ', se kr e t a r zam i  g u b e r -  
n la inymi :  s p r a w n i k a  ziemskiego p o w i a t u  w o ł k o -  
w ysk iego  gub ern i i  g rodz ieńskiey  , po d p o ru czn ik a  
b y ły c h  woysk  polsk ich  F elszew skiego  i s p i a w n i k a  
z iemskiego powia tu  da isnienskiego g ub e rn i i  min* 
skiey  Śm ig ie lsk ieg o , oraz re j e s t r a to r am i  kol legial -  
nymi :  należącego do k o r re sp o n d e n c y i  p r zy  m a r 
sza łku  powia tu  o lhopolskiego  gu b e rn i i  pod olsk iey  
k an ce l la rzys tę  W i k t o r a  B ie rn a c k ie g o .

(Journal de S t .  1’etersbourg).
M o s k w i e  w k r ó l c e  zostanie założone,  za po 

twi e rd zen ie m Rządu,  K a n to r  p o r d d c z y  d la  o w cza r
n i, którego  celem jest,  dostarczanie właśc ic ielom,  
zaymuj ącym się c h o w e m  owiec ,  wsze lk i ch  u ł a t w i e ń  
w  nabyc iu  p o t r z e b n y c h  im wiadomośc i ,  a ty m  spo
sobem przyczynianie  się do rozmnożenia  w Rossy i  
owiec  c i e n k o w e ł n i s t y c h , j akoteź do po dn ie s ie 
nia ha n d lu  we łn ą ,  k t ó r y  Rossya p ro w a d z i  za g r a 
nicą.  P r z y  tym kantorze  zn ayd ow ać  się będzie skład 
w e łn y  rossyyskiey  ro z m a i t y c h  g a t u n k ó w  d o b r a 
n y c h  i o d b r a k o w a n y c h  p o dł ug  m e to dy  l ipsk iey ,  
powszechnie  znaney  i p rzy ję tey  po  w s z y s t k i c h  
f a b r y k a c h  e u ro p e y s k ic b .  P r ó c z  tego,  ma b y d z  
założona pod  M o s k w ą  owczarnia  w zo ro wa ;  l  juz 
t rzoda,  ze 5oo sz tuk  składająca się,  sp raw d zo n ą  zo
stała w  ty m  celu do Rossyi .

Prz ez  w y b ó r  i  z ręczne a porządne  io zga l un*  
k o w a n i e ,  mają  zami ar  podnieść  we łn ę  rossyy-  
ską ((która , j ak w i a d o m o , nie  ustępuje  zgoła w  
d o b r o c i ,  nay lepszey  w e łn ie  zagramczney)  do t e 
go s topnia  wydoskonalen ia ,  i żby mogła  lsdz o p i e r 
wszeńs two z w e łn ą  saską i  h i szpańską  , na  r y n 
k a c h  angie l sk ich  , i’ra ncu zki ch  , i n id er land zk ich ,  
podadzą się także f abryka nto m,  jako  i hand la rz om  
rossyysk im i zagran icznym,  ś ro dki  o t rzyman ia  za 
słuszna cenę p o t r z e b n y c h  im g a tu n k ó w  w e ł n y ,  m e  
mając konieczności  k u p o w a n i a  cz te ry  lub  p i ę c  r a 
zy w i e c e v  i aniże l i  im pot rzeba  ; ty m  sposobem 
o chr on ie n i  zostaną od w sz e lk i ch  oszuk ans tw  , n a  
jakie są często n a r a ż a n i ,  ku p u ją c  w e ł n ę  m e ro z -  
ga tunkowaną .  N a d t o ,  g a tunko w an ie  w e ł n y  p o 
s tawi  nasze rękodzie ln ie  w możności  d o p r o w a d z e 
n ia  do wyższego s topnia  doskonałości ,  i c h  w y r o b ó w .

Kantor ten wkrótce się otworzy. W łaściciele,



fabrykanci i h a n d la rze , chcący nahydź ^  iadorho- 
ści lub  powziąć zasady względem chow u owiec i 
hand lu  w e łn ą /b ę d ą  mogli w każdym czasie udać 
się do tego zakładu. NayjaśniEyszy Cesarz Jego
mość raczył mu udzielić swey o p ie k i , i przyczy
n ić  się do środków jego uorganizowania i Utrzy
mania. K a h to r te n  składa się teraz z osób następu
jących: P. Carnptoń H a rv y , Anglik, dyrektor} P. 
B urheim , jego pomocnik w części ekonomicznej'; P. 
B e rg e r , pomocnik w części weterynaryyney; P. Ju- 
r ic h ,  mistrz gatunkowania i dozorca magazynów, 
i  P . B erger  pomocnik w Uorganizowaniuowczarni, 
wszyBcy czterey rodem Saxonczycy.

— Donoszą z Moskwy, że, od 10 do a3 listo
pada , ku p cy  Ormiańscy, przybyli z Tyflis do 
tuteyszey stolicy, zakupili materyy bawełnianych, 
z fa b ry k  naszych za i (5oO,ooo rubli; słychaC nad
to, ze jeszcze na takąż summę zamówili.

K r ó l b w s t w o  P o l s k i e .
W arszaw a  dnia irj grudnia.

(Z Gazety  Warszawskiey.)
Droga dla każdego Polaka rocznica Im ienin 

N ayjaśnieyszego C esarza i .Króla obchodzoną 
by ła  na dniu wczorayazyrn w stolicy Królestwa 
Polskiego z jak nay większą okazałością. J ego Ce - 
8ARZEW1CZ0WSKA MoŚĆ CesARZEWICZ WlKLKl XlĄ- 

K onstanty' Naczelny W ódz W oyska Polskie
go, raczył przyymow ać powinszowania wszystkich 
W ła d z  Rządowych z powodu uroczystości dnia te-

fo. W  K aplicy  Zirnkowey tudzież w kościele 
le tropolita lnym  ś. Jana  odprawiło się uroczyste 

nabożeństwo w obliczu M inistrów , Senatu, R ady 
Stanu, tudzież licznie zebranego ludu, wznoszącego 
do Przedwiecznego naygorętsze modły o jak nay- 
dłuźsze życie i nayszczęśliwsze Panowanie ukocha
nego M onarchy . J W .  H rab ia  Sobolewski, Senator 
W ojew oda, M inister S tanu ,  Prezydujący w R a 
dzie A dm inistracyyney K rólestw a, dał świetny o- 
biad w pałacu Namiestników K rólew skich . Bez
p ła tne  widowisko w teatrze narodowym, tudzież o- 
świecenie miasta, zakończyły uroczystość dnia tego.

F  r  a  n c r  A. 
iParyż dnia 3 grudnia.
(Journa l  da St .  PetersbOurg.)

D ziennik łYy&szey - Garonriy ogłasza , co 
następuje: „O zamieszce, k tóra  się wszczęła w P er
p ignan  d. 18 b. m., z okoliczności w ypadku dzia
łań kollegium elektoralnego tego departamentu, 
doniesiono ininisteryum publicznemu, i zdaje się, 
że przedsięwzięto śledzenia sądowe przeciwko tych 
zatargów, której wedle opowiadania , tym strusz- 
nieyszą p rzy b ra ły  postać, że do zapomnienia na 
powszechną przyzwoitość i szanowanie spokoyno- 
ści mieszkańców, przyłączyły się  ̂ krwaave obelgi 
wolności opinii i jey przywilejów.”

  P . B iard , jeden z nayzuakomitszych m ło
d ych  malarzów w  Lugdunie, wyjechał do Grecyi. 
W y p ły n ą ł  on z Tulonu, kosztem rząd u ,  na sta t
ku, mającym się połączyć z eskadrą wice-admi- 
ra ła  de R ig n y , dla zastąpienia tych , k tóre  nay- 
w ięcey ucierp ia ły  w- b itw ie pod Nawarinem . P- 
B ia rd  obowiązany jest ćwiczyć uczniów m ary 
nark i,  w rysunkach . , . , 1 7

— Ostatnie wiadomości z A lexandry i  (w R- 
gipcie) donoszą, że organizuje się w Kairze, na sto
pę europeyską, regiment, w krótce na okrę ty  wsiąsć 
mający. Regiment ten , pod dowództwem półko- 
w nika Mohamed-Beja, składa się ze czterech bata
l io n ó w , liczących po 1000 iudzi. F lota , mająca 
przewieźć tę nową w ypraw ę , będzie prócz tego 
miała 160 koni jazdy, i milion piastrów.

— D nia 4 grudnia. —
(Z Gazety W arssaw skiey) .

Onegday by ły  wielkie pokoje u K róla  Jmcs, 
a potem odpraw iła  się rada ministrów^ pod p rz®' 
wodnictwem  M onarchy  i  w  obecności Xiążęcia 
D elfina. .

'  Gazeta F ra n cy i  umieściła wiadomości ze 
Stam bułu  pod d. jo  listopada. W yrażono  w nich, 
U  dnia 6 tegoż miesiąca otrzymano tam doniesie*

nic. ?e pół kownik F abvier , za pomocą Lorda Co
chrane  , wylądował  na wyspę  Scio i przymusił  
T urków do odwrotu.  Wiadomość  o tern zdarzeniu 
nadeszła podczas posiedzenia Dywanu,  na którem 
naradzano się, względem postanowień z powodu  
wyp ad kó w pod R avarincm . „ W e d ł u g  listów ze 
Sm yrny  pod d. 6 listopada (pisze wspomniona  
Gazeta),  znaydował  się tam Admirał  de R ign y  z 
częścią eskadiy swojey,  i porozumiawszy się z in-  
nemi będącemi tam statkami wojennerni różnych  
narodów, za zezwoleniem tamecznego Baszy, zajął 
takie stanowisko , które stawiało go w możności  
dania opieki  kupcom Luropeysknn i Chrześcijań
skim , jeśliby Muzułmani chciel i  co przeciw nim 
przedsiębrać. Panowała jednak spokoyność, i Ba
sza utrzymywał  porządek. Toż samo było  w S ta m 
bule , gdzie władze Tureckie  usilnie sterają się 
przeszkodzić przerwaniu porządku i spokoyności.  
Posło wie  Mocarstw sprzymierzonych i krajowcy  
i c h , czynią jednak przysposobienia do wyjazdu i 
wsiadania na okręty. VV zbrojowniach w  S ta m 
bule panuje wie lka czynność: posłano rozkaz do 
prowincyy,  aby wezwano Muzułmanów do broni.  
W  pałacu Sultańskim w A dryan opo lu  sposobią 
się na przyjęcie W .  Sułtana, który tam ma przy
być.  Do Syl istryi  posyłają w o j sk o  i  różne po
trzeby.  ”

Okręty l inijowe W ro cła w  i P rovence , w y 
słane przez Admirała de R ig n y , dla napraw y, za
winęły  już do 1'ulonu; spodziewa ją się tam codzień 
przybycia także okrętów, Scipiona,Syreny,A lcyona  
i D a p h n y , oraz części eskadry Rossyyskiey,  po-  
trzebującey nap rawy ,  która w portach Lewants-  
kich nie może bydź uskutecznioną.

Pan E yn a rd  ogłosił  publ icznie pod d. 28 l i 
stopada, iż z powodu wiadomości ,otrzymywanych ze 
wszystkich  okolic Grecyi ,  o okropnych Bkutkach 
pustoszenia kraju przezT Jbrahim a  Baszę , posłał  
20,000 franków do Grecyi  na skupienie zboża dla 
tułających się kobiet , dzieci i starców. Oprócz  
tego dostał od Hrabiego Capo di I s tr ia  800 fran
k ó w  na wsparcie Francuzów, N ie m c ó w  lu b S z w a y -  
carów, walczących za sprawę Grecką,  a będących  
\v biednym stanie.

D n ia  28 listopada.
Dnia i 4 b. m. zawinął do Tulonu  okręt l i 

n iow y Provence , uszkodzony w  bi twie  pod R a va -  
ririern. Zrwyduje się na nim kilku ranionych, oraz 
25 Francuzów,  którzy zostawali  w służbie Baszy  
Fgipskiego,  a opuścili  ją na wezwanie  Admirała  
de R igny. Fregata Iph igen ia  i bryg  VAveriture  
popłynęły  z Tulonu  do Lewantu.  Korwety  B a y a 
dere  i F ictorieuse  otrzymały za lecenie ,  aby za 
pierwszym rozkazem wysz ły  pod żagle.

Pierwszą myśl wysłania bieg łego  malarza  
do N uvarinu, dla odmalowania stoezoney tam pa-  
miętoey  b i twy,  powzięła X i ę ż ° a ^ erry , która lu
bi  kunszta i sprzyja Grekom. Przez szczególny  
zbieg okoliczności bitwa Nawarvńska stoczona zo
stała w rocznicę b i t w y  pod Salam iną, w którey  
Tem istokles, przed i3o7 laty, mając 58o statków,  
poraził  i prawie zupełnie zuiszczył flotę JLerxe- 
sa, liczącą 2000 źaglów.

A n g l i a .
R ondyn  dnia 3o listopada.

(Journal de St .  Peter»bourg .)
Odebrano w iadomość o śmierci P. T.  M an -  

r o, gubernatora madrasskiego.
— Słychać,  że w l n d y a c h  ma bydź no w y  rząd 

utworzony,  pod nazwiskiem: P re zy d e n c y i I n d y y  
środkowych.

—  Otrzymano dziennik D iario  Flumineuse, 
dochodzący do d. 2 października. Cesarz Brezy-  
l iyski  odstąpił ,  na koszta woyny,  miesięcznego do
chodu ze swey l isty cywilnej' .  J. C. M. rozka
zał także, aby przez cały ciatg woyny,  połowa je
go listy w p ły w a ła  do skarbu, w  tytule pożyczki  
bez procentu. D. 25 września, fregata P a u la  przy
była do R io , ze 45 jeńcami, należącymi do osady  
statku Buenos-Ayreskiego B y s t r y , poymanego  
przez tę fregatę ńa R io-G ran de. l e g o z  dnia, fre
gata angielska Silna  weszła do portu ze i i  jeńca-



mi, należącymi tin statku korsarskiego, który za
brała. Dziennik ten pod d. 29 ogłosił urzędowie 
traktat pomiędzy W ielką  Brytanią a Brezylią, 
■względem obchodzenia się z niewolnikami.

_  Z obrachunku nakładów na drogę pod i a -  
mizą, pokazuje się, że już dochodzą do 1*4,704 
funt. szt. . Ostatni przypadek kosztował 12,000
fun. szt.* t i tt•

— Komitet wspierania nieszczęśliwych Misz- 
panów, którzy się schronili do Londynu , posta
nowił zwiększyć datek tygodniowy, jaki był do
tąd. Podług nowego układu, członkowie korte- 
z ó w , urzędnicy i oficerowie rangi wyzszey od 
półkownika, pobierać będą 12 szylingów na dzicn. 
Oficerowie rang niższych , i osoby, których stan 
odpowiada tym rozlicznym rangom , będą mieli 
po 10 szyi. a prości żołnierze 1 osoby klass mz-
szveh po 8 szyi. . . ,

_  Gazeta Goniec, pomiędzy mnemi wiado
mościami, tyczącemi się Grecyi, donosi o akcie 
senatu helleńskiego pod d. 26̂  sierpnia (7 wrze
śnia), z którego okazuje s i ę ,  ze dochod pubhcz- 
nv Grecyi, wynosił a,256,75o piastrów tureckich,
około 3 iq ,535 fuu. szt.

_  Donoszą z Gibraltaru, pod d. 7 listopada, 
łe  okręt linijowy, zbudowany w W enecyi dla Ba
szy Egiptu, zatonął nazajutrz po wyysctu do Ale-  
xandryi. Nie były jeszcze na nim działa osadzo
ne. Cała osada została uratovyaną. _

  List pod d. 3o października , donosi, ze
zwierzchność turecka w Prewezie, dowiedziaw
szy się o wypadku Nawarińskim, zabroniła natych
miast wywozu wszelkiey żywności. Dotąd jest to je
dyny czyn w yraźny, którego pomieniona sprawa
stała się powodem.

  Znoszą teraz pałac w K ew . Budowa ta
kosztowała poł miliona lijnt. szter.

  Pow iadają, że w yjeżdżając z Londynn, r .  IM.
Campbell, który umarł w Sierre-L eone, złożył w  
ręce jednego ze swoich przyjaciół zapieczętowany 
pakiet, zawierający różne szczegóły nader cieka
we , o ucieczce Bonapartego z wyspy Elby-^ po
nieważ zalecił nie otwierać tego pakietu, az po 
swey śmierci, wkrótce przeto publiczność dowie
się o tych szczegółach.

  M ó w ią ,  źe zmarły biskup 7Vinchesterny
poświęcił ostatnie lata swojego żyeia, na ukończe
nie dzieła o Łyciu P i t ta , którego dwa pierwsze 
tomy, wyszły w roku 1821: można się więc spo
dziewać, że przez zgon tego prałata, nie będzie
my pozbawieni dalszego ciągu tego zaymującego 
dzieła. ___________

N i d e r l a n d y .
R ru xella , dnia 1 grudnia.

(Journal de St. Petersbourg).
Hrabia de Celles, poseł J. K. M. przy Stoli

cy Apostolskiey, wyjechał wczora do Rzymu.
 Słychać, że siedmiu biskupów mianowa

no. W yruszyły  depntacye z Gandawy , N a m u r , 
L eodyum  i T ournay  do H agi, dla złożenia podzię
kowania Królowi J mci, w imienin poddanych jego 
katolickich, za konkordat zawarty ze Stolicą A po
stolską. W edle zalecenia arcybiskupa Mechlin- 
skiego, następney niedzieli, odprawiona tu będzie 
msza uroczysta, ze śpiewauiem T e D eum  dzięk
czynnego za ten wypadek pomyślny.

  Komitet grecki w Amszterdamie zdał
sprawę z pieniędzy zebranych na wykup 9 re^ó'T’ 
którzy zostali jeńcami w Missolundze , 1 ogłosił 
wyciąg z listu P. H iera sta th i, pod d. 5o września 
donoszącego, Ze cztery kobiety zamężne i osm dzie
wcząt, wykupiono za 5ooo Hor. i wrócono i a**U' 
liom. Komitet dodaje, źe nie wie, czy odtąd bę
dzie potrzeba posyłać pieniądze do Grecyi na ten 
cci*

— Postanowienie Królewskie,pod d. 5o wrze
śnia, potwierdza zebranie 200,000 flor. ze stanów 
Fryzyyskich, na koszta zrobienia nowey drogi bi- 
tey pomiędzy L eu w arde  a Zwolle.

  Król Jmć Niderlandzki nabył prywatnie
na swe imie ruiny dawnego zamku F ianden  (w 
W ielk ićm  Kięztwie Luxemburgskiem), które je

den z prywatnych właścicieli} kupił wfczasie re-  
wolucyi; zachowywać się one będą odtąd z nay- 
większą starannością: gdyż, będąc zasługującemi 
zkądinąd na uwagę, szczególniey są miłemi K ró
lowi. J. K . M." pochodzi z dawnych Hrabiów  
W iandeńskich po matce : bo Oton z Nassau za
ślubił był, w czternastym wieku, Adelaidę, dzie
dziczkę Vianden. Do tego czasu dom Nassauski 
był obcym w Niderlandach, i można powiedzieć, 
źe przez ten związek zamienił się w dom Belgicki.

— Baron de Spaen, członek pierwszey izby 
stanów jeneralnych, zakończył życie d. 18 b. m. 
mając lat 81.

— Pew ny ogrodnik odkrył sposób, za po
mocą którego wszelkie rośliny cebulkowe, zakwi
tać mogą w  przeciągu trzech tygodni, w  wazo
nach. Napełniają się do połowy wazony wapnem 
niegaszonem, które przykry wa się ziemią roślinną, 
a do niey zwyczaynie sadzą się cebulki. Ziemia 
codzień ugniataną b yd i powinna, gdyż się pod
nosi działaniem rozegrzanego wapna.

A  d s t  R r  A.
W ied eń  dnia 6 grudnia.

( 1  G azety  W arszaw ik iey .)
D ostrzegacz A u s trya c k i  umieścił następują

cy artykuł:
„ Przez Z an te  otrzymano pierwsze urzędo

w e w iadomości od dnia 5 do 19 listopada o sta
nie rzeczy w jNavarinie i M orei, w  wypadkach za
szłych d. 20 października.

Ibrahim  Basza nie znaydował się pod ów  
czas ani w stronie południowey półwyspu. Zdaje 
się, iż wtedy ciągnął wgłąb Morei dla opatrze
nia w żywność P a tr a s ,  w czem mu transport mo
rzem na początku października przeszkodzono, lub  
T rypolizzyy  jak niektórzy twierdzą.

„ W 4 dni po spaleniu flotty Turecko-Egip-  
skiey przybył Ibrah im  Basza do N avarinu  i zaraz 
ogłosić kazał, i i  ktoby śmiał obrazić Franka (Chrze
ścijanina nie będącego poddanym Porty) natych
miast śmiercią ukaranym zostanie. Zaymował się  
Ibrah im  Basza w iVavarfme^uratowaniem, ile mo- 
zn^ reszty swojey flotty. żyw ność dla woyska  
jego wystarczy na 3 do 4 miesięcy, wreszcie nie 
będzie brakowało dowozu, kiedy port N a va rin sk i 
nie jest zamknięty. Podług zeznania Kapitana okrę
tu kupieckiego, przybyłego do Z a n te , panowała 
w N avarin ie  tak głęboka spokoyność i obojętność, 
jak gdyby wypadku dnia 20 października wcale  
nie było. Tenże Kapitan oświadczył, iż oprócz
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większey części statków przewozowych z całey  
flotty Turecko-Egipskiey pozostało tylko 20 mniey-  
szych okrętów wojennych, jakoto: korwet, bry
gów i t. d. Prócz tego są jeszcze: okręt linijo
w y  Kapitana Beja, takiż okręt Patrona Beja i  
trzy fregaty, lecz wszystkie w stanie niezdatnym  
do użycia. Stratę, jaką Turcy iEgipcyanie po
nieśli, kładzie rzeczony Kapitan do 8000 lu
dzi zabitych, a 1000 ranionych. W  czasie b itw y  
spalono tylko 5 statków wojennych Tureckich} in 
ne zostały albo na piasek wpędzone, albo zapalone 
przez samych Turków, którzy się obawiali, aby ich  
eskadry sprzymierzone nie zabrały. Gdy wzmian
kowany Kapitan w ypływ ał d. 1 listopada z Na~ 
varinu, nie było żadnego okrętu wojennego eskadr 
sprzymierzonych, ani w N aoarin ie, ani na mozzu 
w tameczney okolicy. Dnia 29 października przy
była do JSavarinu  galiota Francuzka, lecz we 26 go
dzin znowu w yp łynęła .”

W  Ł O O H  Y .
R zym  dnia 16 listopada.

(1 Gaiety War»xaw«kiey).
— Oyciec ś. jest ciągle w dobrem zdrowiu i  

niezmordowanie pracuje nad ustaleniem zewnę
trznych stosunków Stolicy Papiezkiey, i wzniesie
niem jey do godności i szacunku, jaki mu się w  
tych czasach zdaje bydź potrzebnym. Chociaż ad- 
ininistracya wewnętrzna nie tyle Jeszcze podaje 
źródeł" zarobku wszystkim mieszkańcom, ilebytpo- 
trzeba dla zmnieyszenia panującego ubóztwa sta
nu niskiego, a po części średniego, zdaje się je-n



dna k ,  iż w ł a d z e  fcardzo do  tego  dążą. W  tym ce-  ̂ T  u r c y a .
l a  toźkazano  i zaczęto juz w ie lk ie  w y k o p y w a n i a  O d g r a n ic  tu re c k ic h  26  lis topada .
n a  F o r u m  ro m a n u m  ( C am po  vaccino ), co jest Lar -  _ U Gazety Warszawikiey).
dzo s t o s o w n y m ,  a bez w ątp ien ia  powszechnie  u -   ̂ L i s ty  z K o r fu  pod  dniem 11 b.  m.  do n o sz ą  
p r a g n i o n y m  ś ro dki em  za t rudnien ia  klassy p r a c n -  iż po b i tw ie  N a w a r y ń s k i e y  lb r a h im  Basza stoi 
facey.  Z  reszty , n a  u l icach  R z y m u  mało  w i d a ć  n ieczynny  p rzy  M odon . Dnia 28 paźdz ie rnika  mia-  
ż e b r a k ó w ,  a cudzoziemiec nie doznaje od nich,  jak ł y  się jeszcze pa l ić szczątki f lot ty  T u r e c k o - E g i p -  
d a w n i e y  b y w a ł o  , ża dn ych  p r z y k r o ś c i , ponieważ  sk iey  w  N a v a r in ie .  Syn ow iec  L o r d a  C o ch ra n e  
umieszczenie  ic h  stało się g ł ó w n ćm  za t rudn ien iem t r zym a w zamknięc iu  P a tr a s  od s t r ony  morza,  od 
po l icyi .  W i e l e  m ó w ią  o nowey  opłacie , k t ó r a  lądu  zamyka  tę w a r o w n i ą  J e n e r a ł  C hurch , k t ó r y  po  
je d n a k  ty lk o  dla cudzoz iemców,  a mianowic ie  d la  klęsce rzeczoney  f lo t ty  tam z woy ski em nadc iągną ł ,  
f u r m a n ó w  zagran icznych ,  b y ł a b y  uciążl iwą,  to jest: I n n y  list z K o r fu ,  tegoż dnia pisany,  w y r a -
j£ ka żdy  do k r a j ó w  pap iez ki ch  p r zyby w a jący  po-  źa: „ E s k a d r y  spr zymierzone  w y p ł y n ę ł y  z p o r t a
wó z  cudzoz iemców ma złożyć na gra n i cy  su m -  N a v a r in u \  A d m i r a ł  C o d rin g to n  udał  się do M a lty ,  
m e  n i e m a ł ą ,  podobną  do op ła ty  przymusza iącey  A d m i r a ł o w i e  zaś H e y d e n  i R ig n y  do S m y r n y .  
f u r m a n a  na jemnego w n i e k t ó r y c h  k r a j a c h  n iemie c-  S ł y c h a ć ,  iż T u r c y  zniszczyli  sami ok rę t y  swoje,  
k i c h  do w y k u p i e n i a  b i le tu  pocztowego.  T a  opła -  k t ó r e  w b i t w i e  N a w a r y ń s k i e y  ocalały.  lb ra h im ,
t a  t y l k o  cudzoziemców dotyka .  Basza poszedł  z całą  swoją po tęgą lądową do P a -

----------------- tra s , a szczupłe ty lko  osady zos tawił  w  w a r o w n i a c h
M  e  x  Y k,  v M o d o n  , K o ro n  i JSaw arin . Je s t  domysł ,  iż uda

(Journal de St. Petersbourg). się do L i w a d y i  i po łączy  się z S e ra sk ie re m  R e s z y -
K o n g r e s s  zg romadzi ł  się d. 1 września,  a cło d em  Baszą.  O k r ę t  l in i jow y F r a n c u z k i  i f r ega ta  

p r z y w o z o w e  b ył o  p rz e d m io te m  d ługich  jego roz-  po pł ynę ł y  do A le y a n d r y i .  B r y g  F r a n c u z k i  Z e b r a  
p r a w ,  k t ó r y c h  sk u tk i em  b ył o  i c h  z redukowa nie ,  i  k o r w e t ę  E to n n e  pos łano do S ta m b u łu , i oddano  
Jvwestya ,  tycząca  się wy gnani a  P l i szpanów,  w z b u -  po d  rozporządzenie H r a b i e g o  G uillem in o t. O k r ę t  
dz i ła  ż y w y  interess .  J e d n a  z k r a i n  i n e x y k a d -  An gi e l sk i  C a m b ria n  posłano do E g i n y , a j edeu
s k i c h  w y k o n a ł a  to przedsięwzięcie ;  lecz na kon -  k u t t e r  do S a lon ik i. ”
wressie rezo lu cya  , zowiąca je niesłusznem,  n ie -  L is t  z J a s s  pod  dniem 16 h.  m. zaw ie ra  wia -
sprawie^ l l iwem i  n iek ou s ty tu cy ynem,  przy ję tą  zo- domo ść ,pot rzebującą  po twierdzenia ,  iż tam po p rze 
s ta ła  p r a w i e  jednomyślnością,  a decyzya  ta wie l -  dzającego dnia miano o t rzym ać  H a t t i s z e r i f  W  S u t 
ce  się po doba ła  wszys tk im  ludziom rozsądnym,  tana ,  nakazujący  wszys tk im  M u z u łm a n o m ,  aby  się 
D a w n i  H is z p a n i  są w ie l k i m i  kap i ta l i s tam i  w M e -  uzbroi l i .
XYku.  Donoszą z B u k a r e s tu  pod  d n ie m  i 4 b. m.,

. pose ls twie  p r ezy d en ta  do kongressu  iż Po r ta  go r l iw ie  się uzbraja,  iż W .  Suł tan  chce
n a ro dow ego ,  nas tęp ne  są uw ag i  n ad  po t rzebą  po-  zeb rać  wo ysko  w A d ry a n o p o lu , iż wszyscy  urzę -  
■Wściągnienia na dużyć  i wolnośc i d r u k u ,  jako też dn ic y  wyżsi  i niżsi p rzywdz ie l i  u b ió r  woysko  wy, w  
i lad s t osunkami  ze Stol icą  Apostolską:  zamiarze  należenia do  powszechnego powstan ia.

L u b o  już nasi  p r a w o d a w c y  g łęboko r o z w a -  Osady w tw ie r d z a c h  mają bydź wzmocnione .  Do 
l a l i  nad  po łożeniem gr an i c  w o ln oś c i ,  nada ney  k o r p u s u  R e s z y d a  Baszy posłano nowe woysko;  
n a m  w  ogłaszania  naszych  m y ś l i ,  atol i  now e fa-  kazano m u ,  aby  jak naydz ie ln i ey  w s p i e r a ł  I b r a - 
l i ta a n a w e t  (mogę powiedz ieć)  bezpieczeństwo hirna  Baszę w jego dz ia łan iach ,  
k r a j u ,  w k ł a d a  na  was obowiązek  przyjęc ia  p r a -  B u k a r e s t  d n ia  26  lis to p a d a .
■wa , k u  po w śc ią gn ie n iu  nadu żyć  d r u k u  , p r a w a ,  D n ia  23 bieżącego miesiąca rozeszła się tu
k t ó r e b y ,  nada jąc  d r u k o w i  władzę  bronien ia  p r a w  wiadomość ,  iż Basza Syl i s t ry i  o t r zyma ł  przez  T a -  
naro i lu  p r z e c i w k o  a r b i t r a l n o ś c i ,  w zbra ni a ło  m u  ta ra  pi smo W e z y r a ,  o b e j m u j ą c e  , że w o b e c n e y  
r a z e m  poduszczać podłą  n i e n a w iś ć ,  i w s t r z y m y -  c h w i l i  nie w y p ad a  się oba wi ać  z żadney  s t r o n y  
w a ł o  od u c h y l a n i a  z a s ł o n y ,  k tó ra  dla  dob ra  o- uderzenia na k r a y  Ot tomański ;  Basza w ię c  po w i-  
gó lnego z a k r y w a  słabości ludzkie .  W s t r z y m u -  n ie n  un ik ać  wszystkiego,  coby mogło dać p o w ó d  
je się r ząd  w  w y s t a w i a n i u  w a m  p rz e d  oczy, rnno- do jakiey skarg i  na zgwałcenie  t r a k t a tó w ,  miano-  
g i c h  d o w o d ó w  exys tencyi  z łe go ,  przestaje na o-  wic i e  przez wk roczen ie  do Woło szczyzny ;  osady 
des ła n iu  was  do ogłaszań codz iennych ,  z k t ó r y c h  w  t w ie r d z a c h  n a d du na ys ki ch  na le ż j» |w p ra w d z ie  
w ie l e  n ie l i tośc iwie  jest  u ży w a n y c h  do w k o r z e -  mieć  w gotowośc i ,  ale razem trzymać* je na wodzy,  
n ia n ia  zawiści  , do podżegania niezgody , do k łó -  W i a d o m o ś ć  ta, k tó r e y  nadano rozmai te  pomy ślne  
cen ią  naszey  spokoynośc i  zewnę t rz ney .  P r z y ł o -  znaczenia,  zaspokoi ła bardzo  t u te y s z y c h  mieszkari-  
zy w sz y  się gor l i w ie  do roz t rząśn ienia  tego waż -  ców.
neo-o p ro je k t u ,z apew ni c i e  wieczyste uznanie narodu .  Umy śln y ,  k t ó r y  tu dnia 20 b.  m. p r z y b y ł  w

°  Będziecie  miel i  podaną  sobie wiadomość  o jednym  dniu  z G a lą c zu , p r zywi óz ł  wiaddmość,  i£ 
sianie”  na sz y c h  zak ł adów  d u c h o w n y c h .  R ząd  m a  sztafeta doniosła K a p i t a n o m  okrę to w y m  w T o m a -  
i iadzieję,  że Stolica Apostolska ,  raczy  p r zychy ln ie  /o w a , ze dn ia  20 l istopada i 0 ok rę tó w  zawinę ło 
W y s łu c h a ć  p e łn o m o c n ik a  mexykaii sk iego .  W  tyra po 4 ro d n io w e y  żegludze ze S ta m b u łu  do O d e ssy , i 
r az ie  kośc io ł  mexy ka i i sk i ,  pedźwignie  się ze s w ey  że k i lka  i n n y c h  za niemi n iezwłocznie  udać  się 
ówdowia łośc i ,  aby  n o w y m  zajaśniał  b l a s k i e m 55 mia ło.  E m b a r g o  pa zagraniczne o k r ę ty  zostało

  J e n e r a l n y  kons ul  F r a n c u z k i ,  zwiedz i ł  znies ionem w S ta m b u le  i s ta tki  będące  na  D u n a ju
wszys tk ie  o b w od y  kopaln i  m e x y k a n s k ic h ,  dla zło-  m o g ły  tam p ły ną ć .  (*)
żenią sw oj emu  r ządo w i  r a p p o r t u ,  o ic h  stanie i _______ _______________
w y d a t k a c h .  M a  to b y d ź  cz ło w ie k  pe łe n  nau-
k i  i  t a l en tów .  (*) TFiadom osc tę  p o tw ie rd za ją  odebrane tu  (w

— N o w e  kopaln ie,  nadewszys tk o  w  R ó a l-d e l-  W i e d n i u )  lis ty  ku p ieck ie  p ro s to  z Odessy,
M o n t e , n ie  p rzes ta ją  b y d ź  n a d e r  po myślnem i .  a  n a w e t n a y św ie źsze  d o n ie s ien ia  ze  S l a m h u -
W ł a ś c i c i e l e  przestal i  u ż y w a ć  g ó r n i k ó w  eu r o p e y -  ł u  p o d  d n iem  20 lis topada . P r z y  odeyściu
skich;  używ a ją  te raz  k r a jo w c ó w ,  a znaczna massa ty c h  doniesień , P o sło w ie  R o ssy y sk i, A n g ie l -
s r e b r a  w  sz tabach  poszła na w yb ic ie  mone ty .  sk i i  F r a n c u z k i  z n a j  do w a li się c iąg łe  w ta m e -

— Niesnask i  i s p o r y  w zglę dem s p r a w  w o y -  c z n e y  sto licy  , i  m iew a li c zę s te  n a r a d y  ta k
s k o w y c h  us ta ły ;  l ecz  jenera łowie  i inn i  oskarżę-  z I n te r n u n c y u s z e m , ja k o  t e i  z  R e is  E J fe n -
n i  o n iesp rzy jan ie  r z ą d o w i  jeszcze są a resz towani .  dim . (Pr zyp is ek  B o s lr z e g d c z a  A u s t r y a c -

  kiego.)

Pozwolono drukować •  Z  polecenia JTF. Litewskiego 77^ofennsgo Gubernatora.
An dr zey Kucharski Rzeczyw isty Radca Stanu i Kawaler.

w Drukarni Redakcyi.



DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. i48.

O B l f l B J l E H l E .
5 HM iTEPATOPCKArO BocimmamejtMia

ro 4 °Ma, o n a  Cm-IIemepóypcKaro OneKyHCKaro 
CoBtma c h m b  oÓBSBAnemca: urno b b  o h o m ł  npo- 
flaeraca c b  ayxipoHHaro nyójiHuuaro inopra 3a- 
gioaieHHoe h npocpoHeiiHoe HeABH?KHMoe mvtlmie 
CmamcKaro CoBtniHHKa AHrnoHa IOpteBHHa K oc- 
C O B a ,  cocmonmee BHmeócKoił I'ySepniH h H o b B -  
n a  npit HMimii JlimnaxB a b o P o b b i x b  4 b b  <a;epe- 
b h r x b :  Ko3xaxB i 5 ,  Maxjiauiaxb 1 6 ,  JlHmoBuęit- 
Hi 5 i , y BOJiOHHiixaXb 27 , 4 aBŁIA0Blj 24 , Itbiny- 
j i r x b  22, Ky3HenoBoii 48 , h lip n e  mapcmBi T py- 
CenKOMŁ b b  ^epeBHi TpjfiauaxB 1 6 ,  h  moro 2 0 1  
MyżRecica noxa /lyuiŁ nucaHHWXB no peBH3iu 1 8 1 6  
ro^a, c b  poatflenHbiMH nocji* peBH3iii, co Bceio npii- 
H a A A e a i a m e i o  k b  h h m b  3e M A e »  u  b c h k i i m b  H a  0 -  
h o m  cmpoeHiemi.;  ą j i h  nero Ha3HaueHbi cpoKH 
mopraMB óyAymaro 1828 ro^a anphjin Miciuja

W ilno dnia a 4 Grudnia v s. / 8a /  Roku.

w ie  81, Jury łow ie  35, Ponie  34, Lubieniach 16, So-  
kowiczach ze 102— 17, Zabrodzie 37, N ied w ied n icy  
7» K ruble  6, w  ogóle 34o dusz p łc i  męzkiey. JVa 
przedaz tego majątku targi naznaczają się: iszy  5, 
2?*^’ ł . 12 stycznia 1828 roku; zatem życzący ku 
pić zechcą przybydź do R ady Opiekuiiczey na ozna
czone targi, na godzinę lotą zrana, zapisywać się  
zas do targów kazdodziennie, wyłączając dni św ią
teczne. Listopada 25 dnia 1827 roku.

E x p ed y to r  Strasznikow.
P om ocnik  Expedytora  Potnerancew.

a Dla niejawienia się nikogo z życzących 
do targów naznaczonych w W ileńskiey Śkar- 
bowey Izbie, dla wybudowania w  M. K ownie  
i w Kowieńskim Pow iecie w  M. Janowie dla  
Konno-Artylleryyskich N . 1 i 2 r o t , stajen,nepBbiH 17, Bm opuM  19, h  m p e m iu  2 4 h h c a b  IK e-  • _____ , , , ,  > — — >

jiaiomia Kynmiib HMtHie cie, Morymi* jiB.iflmoi b i » . ^ owych sklepów, naznaczają slg
OnexyHCKiB CoBBmB iiÓKa3aHKbix!b h h c a b  b b  i i p a - nowe targi, na to w ybudow anie, które odby- 
cyAcmBCHHoe BpeMH , h EHflimt bb ohomb npo^a- Wflć się będą w Izbie Skarbowey W ileńskiey  
BaeMosiy iiMlmiio onucb, yc.ioBie h cfiopMy xyn- w  terminach: iszym 19, 2gim 20 i 3 cim osta 
Hen Kplmocma. 3 x c n e AmnopB Ocmoaobckh. tecznym 21 grudnia teraznieyszego roku ; na

3 Od Rady Opiekuńczey St. Petershurskiey jak ow e  term "iy w zyw ają  się do te y  Izby Życzą-  
Cesabskibgo Domu w ychow ania ninieyszem o- cy  WZI3C ” a Sl.ebie pom ienionc w y b u d o w a n ie ,
głasza s ię :  iż w  niey przedaje się przez aukcyą  
z publicznego targu oddany na ew ik cyą  i prze
terminowany nieruchomy majątekj Radcy Stanu 
Antoniego Jurjewicza Kossowa, położony w  W i-  
tebskiey gubernii i pow iecie  w  majątku Letcach  
dw ornych  4 , we wsiach: K ozłach 13, Makłaszach  
16, L itowczynie 5 t, Uwołocznikach 27, Dawydo-  
w ie  24, Cycu lach 22, K uzniecow ey 48, i Prystar-  
stw ie Trubeckim  we wsi Trubaczach 16, w o- 
góle 201 męzkiey płci dusz,zapisanych do rew izyi  
1816 roku z urodzonemi po rewizyi, ze wszelką na
leżącą do nich ziemią , i wszelkiem na niey zabu
dowaniem; do czego naznaczono term iuy do targów  
w  następującym 1828 roku w miesiącu kwietniu

z prawnemi ewikeyami; warunki zaś kontrak
tów przy targach będą objawione.

Zgoduo: Sekretarz Kaucellaryi Cywilnego 
Gubernatora Radca Honorowy Doliński.

3 Od Podolskiey Magistratury Pow sze
chnej' Opieki ninieyszem ogłasza się , iż w niey  
przedaje się przez aukcyą z publicznego tar
gu oddany na ^ewikcyą i przeterminowany 
dom murowany Zydow Szai i Dwoysi K arw a- 
sarskieh , we trzech oddziałach , pod któremi 
równie pod wozownią , staynią , i całym dzie-

lszy 17 , 2gi 19, a 3ci 24; życzący kupić takow y ma- dzińcem  ziemi 9 8  k w a d r ,  sążni, ze w sz e lk ie m i
jątek, zechcą przybyć do Rady Opiekuńczey w 0- 
znaczonych dniach w czasie posiedzeń i widzieć w  
niey przedającago się majątku inwentarz, warunki i 
formę przedażnego prawa.

E xp ed ytor  Osmołowski.

należącemi do niego murowanemi i drevYniane-  
mi przybudowaniami, oceniony w  niepalnych 
materyałach io ,4 i 8 rub. assygn., dla uzyskania 
długu , za pożyczkę w tey Magistraturze, w y
noszącą oprócz procentów 5 000 rubli assygn.j

2 HMnEPATOPCKArO BocnnmameABHaro d°-°.ZCS° naznaczono terminy, iszy 12 , agi i 4 
/ i o M a  MocKOBCKiit OneKyHcxiu CoBiniB c i i M B  o ó b -  3  1 miesiąca marca następującego 1828
HBA.aemB,  u n i o  b b  o h o m b  óy^emB n p o A a B a m B c f l  c b  robu ;  życzący kupić ten dom zechcą przybyć 
a y x p io H H a r o  m o p r a  3 a .io a te H H o e  11 iipocpoHemioe do Magistratury Powszechuey Opieki w pomie- 
H eA B H au iM oe H M tH ie  rioJixeBHunbi B a p s a p m  Axe- nionych dniach na n  godzinę i widzieć w  niev

P rzeda | , c c g o s i e  i - . „ „ a
njjee ivibhckou i'ySepmH BopHCOBcxaro y t 3 Aa , bb 
AepeBnaxB : cb AaopaMii MsóuntB H3B 81-19, R it- 
cmli 58, BapAOAiiuaxB 5o, M aniecout 81, lO puxo- 
Bli 35, HohB 54, AyCeHaxB 1G, CoxoBHuaxB H3B 
i o 2 - 17, idaćpoAB® HeABeAHiiut 7 , K p y r x te  6 ; 
e  moro 54o AymB Myatecxa nojia, xomopoMy hm*- 
Hiio m opm  Ha3 iłauaH)mcH ÓBimt: iiepBbiii 5, Bmo- 
pbiii 9, h m pem in 12 hhcjib BHBapx Mtcaita 1828 
roAa; noueMy a:exaioutie Kynunib h 6 xaroB0 XHmB 
HBumbca bb OneKynciau LoBBmB bb Ha3naHeHHBie 
m opm , bb 1 0  uacoBB no ympaMB, nOAnucbiBamb- 
ca ate kb mopraMB eateAueBiioj HCKAionaa npa3g- 
UHHiłbie ahh* Honópa 2ó ahbi *827 roAa.

3 K.cneAMmopB CmpauiHHKOBB.
S x c n e A n m o p a  H o m o bh h u k b  n o M e p a m ;e B h .

Sekretarz Czarnncki.

3 Od Podolskiey Magistratury Pow szech- 
ney Opieki ninieyszem ogłasza się , i£ w  niey 
przedaje się przez aukcyą z publicznego tar
gu oddany na ewikcyą i przeterminowany 
dom murowany Kamienieckich Zydow E ti Ester 
i syna jey Kuratora Jooja Ickowicza Cjrmerma- 
na w mieście Kamieńcu położony, pod którym  
ziemi pod budowlą i ,bez budowli 2 0 ;  kwadr, 
sążni, oceniony w niepalnych materyałach 345o  
rub. assygn., dla uzyskania d łu g u ' za pożycz
kę przez żyda Sobelmana wynoszącą oprócz 
procentów i 5oo rub. assygn., będzie się przę
dą wać w tey Magistraturze we cztery miesiące 
od dnia późnieyszego wydrukowania o tem w

2 Rada Opiekuńcza Moskiewska C e s a r s k i e g o  
Domu W ychow ania  ninieyszem ogłasza, iż w niey
przeua wać się będzie przez aukcyą oddany na ew ik -
cyą i przeterminowany nieruchomy majątek Półko- ~ 'V**”, ^
w n ik ow ey  Barbary^Alexieje%vey córki K uzm iney- S326*130 Sto lic .
K arawajewey, położony w M ińskiey  g u b e r n i i , w Sekretarz Czarnucki.
B orysowskim  powiecie we wsiach: z dymami Izb i-  -
szcze z 8 1 - 19 , G*yste 58, WardoUczach 5o, Mątew- S @d Podolskiey Magistratury P  owszoch



ncy Opieki ninicyszem ogłasza się i iż w  niey 
przedaje  się przez aukcyą z  publicznego targa  
oddany na ewikcyą i przeterm inow any mają
te k  Obyw atela  Józefa Białkowskiego, 12 dasz 
p łc i  męzkiey w łośc ian ,  w Jampolskim powie* 
cie w  części wsi Koniesterina znaydujące się: 
zo wszelkiemi należąeemi do nich wygodami, 
gruntam i i lasem, wynoszącemi 68 morgow, dla 
uzyskania długu, za pożyczkę w Magistraturze 
Powszeclmey Opieki wynoszącą oprócz procen- 
ro w  1800 rub . assygn., będzie się przedawaó 
w  tey Magistraturze we cztery miesiące od dnia 
poźnieyszego w ydrukow aniu  o tem  w  gazetach 
obu  Stolic, o czem ogłoszono będzie osobno.

S ek re ta rz  Czarnocki.

3 Od Mobile wskiey Magistra tury Powsze- 
clincy Opieki ogłasza się , iż w nicy przedawaó 
się będzie z publicznego targu oddany na ewi- 
kcyą  i przeterm inowany majątek obywatela 
Felicyana syna Józefa Kaszy, położony w Mo- 
hilewskiey Gubernii w Czerykowskim Powiecie 
wsi Redczyc i 4 dusz płci męzkiey, zapisanych 
do  ostalniey rewizyi, z nrodzonemi po niey dzied* 
mi, ze wszelką przynależnością, z ziemią i wszel- 
kiem  na niey zabudowaniem, oceniony w pro- 
porcyi dziesięcioletniey 3,960 rubli; targi na
znaczone będą na mocy ukazu Rządzącego Se
n a tu  i3  maja terażń. roku, we trzy miesiące 
od dnia ostatniego w ydrukow ania  w  gazetach 
obu Stolic i  w  K uryerze  L itewskim, k tó re  pó- 
żniey nastąpi, osobno w  tychże gazetach. 5 o li
s topada 1827 roku.

Sekretarz  Hołyński.

W e d le  Ukazu JEG O  I M P E R A T O R S R I E t  
MOŚCI Samowładuącego Całą Rossyą eto. etc.etc.

Urodzonym Ryszardowi i Juliuszowi Au- 
drzeykowiczom sukcessorom zeszłego Fclixa Au- 
drzeykowicza w  stopniu tegoż oyca własnego 
debitorom, M ichałowi Habermanowi stosujące
m u  pretensyą o f. I7 .8g4, gr. 11, Janowi Ko* 
niuszewskiemu o f. 10,000, Andrzejowi P e t ra -  
chowi o f .  10,000, Ignacemu Henszelowi o czer. 
zł. 425, Heronimowi Kostrowickiemn o f .  6,666 
gr. 20, po Apolinarym Adamowiczu Balbinie Da- 
wgierdow ey o f. 6,666 gr. 20, Benedyktowi 
Rom bowiczowi o czcr. zł. i 3 o, po Felixie Brzo
zowskim Annie Brzozowskiey o czer. zł. 65o. 
Teresie Andrzejewskiey o f. i7 ,5 4 o ,  Józefowi 
Kułakowskiem u i Antoniemu Bildziukiewiczowi 
o f. 4 ,000, Krystynie z Szulców K urnatow skiey 
o f. 3 ,ooo, L udw ikow i Hrabi Pacow i o f. 22,000, 
po Giernardzie Szaumanie M iko ła jow i, Domi
n ikow i i dalszym synom Szautnanom o czer. zł. 
200 i f .  2,666 gr. 20. Antoniemu Błażejewskie
m u  o f .  1600, Franciszkowi E d w ard o w i P ilec
kiemu o czer. zł. 9 13. i f. 62,799 gr. 19, po Ba- 
zylim Błażejewskim Joliannie z Błażejewskich 
Odyncow ey o f. 2,000. Mateuszowi B ańkow 
skiemu o f .  2 i ,4g7  gr. i 5; po Xiedzu Stanisła
w ie  Szafkowskim Józefowi Szafkowskiemu 1 
A lexandrow i W ielam ow skiem u o f. 8000. F ran 
ciszkowi Rapackiem u o f. po Macieju Dawido- 
wicZU Janow i Dawidowiczowi i Janowi W 10- 
snowskienm o czer. zł. 5oo, Ró/.y z Rulew skich  
Mirskiey o f. 10,000. Dominice Clunielewskiey 
o czer. zł* i d o ,  i f .  7 , 3 5 3  gr. 10, p o  L u d w ik u  
Iwanowskim  Tomaszowi Iw anow skiem u o f. 
Dombrowskiemu o f .  1553 gr. 20, po Józefie

Szukiowicźa Józefie Sznkiewiczowey o f. 3,333* 
gr. 10, Antoniemu P iotrowskiem u o f. 5 ,000, 
po Antonim Rogowskim W a le ry  i Rogowskiey 
i  Johannie Rożewiczowey o czer. zł. 43 if .  5,55 g 
gr 17, po Jodkach Ignacemu Sosonce o f .  5 ,000, 
Jakubow i W ysockiemu o f* 4,000, W a w rz y ń 
cowi Fietkiewiczowi i Stanisławowi H ubarew i-  
czowi o f. 10,000, Józefowi Kołomyciskiemu o 
f. 81 gr. 7, Franciszkowi Czernikowi o f. 556 , 
Jackow i K arłow iczowi o f. 1,982 gr. 24, Grze
gorzowi M atusew icow i o f. 6 o3 gr. 24, Zofii 
z L ipnickich M arm ątowey o f. 2,000, M ikoła
jowi Nowokuńskiem n i Jurszy o f. 2,000, Aga
cie Żókowskiey o czer. zł. 120 i f .  6oo, Ma
gnusowi Pilaroyri o f. 6,686 gr. 20, L u d w ik o 
w i K ate low i o f. 5,090 gr. 4 , Jnniewiczowi o f. 
1,880, Franciszkowi oycowi i O ttonowi synowi 
Weyeenhofom o f. 100,000, X aw erem u  R yiło -  
wi o f. 20,000, jakoż dalszym krydytorom X ię -  
cia K aro la  R adz iw iłly ,  Janowi Strupińskienm
0 f. 26,666 gr. 20, snkcessórom Józefa Isajewi- 
cza o czer. zł. aoo, i f. a ,000, Ignacemu Ma* 
jewrskiemu o f . , Z e lw itrow i o f . ,  po Annie 
Stupnowiczowey, S tefanowi i Annie Podoliń- 
skim o czer, zł. l 5o i f .  600, P io trow i i W ik -  
toryi z Bielskich Głowackim o czer. zł. 128 i 
f. 85o, .Stanisławowi Adamowiczowi mającemu 
pretensyą ze sp raw y graniczney i szukającemu 
w ypłaty  pieniędzy z dekretów grauicznycb, suk- 
cessorom P a w ła  Targońskiego o czar* zł. 200, 
Tekli  Rogoyszynie o f. 1,200 gr. 20, po Janie 
Jastrzębskim Antoniemu i Franciszkowi Jastrzęb
skim, oraz Józefowi Kamieńskiemu o czer. zł. 
a 65 i f, 6,288, Michałowi Klimowiczowi o f. 
799 §r * Pio trow i Borysewiczowi o f. 3 ,8g3 , 
sukcessorom Kazimierza Zajączkowskiego o f. 
aoo, sukcessorom Józef* Kuleszy o czer. zł. 5o
1 f. 1,106 gr. 20, Heronimowi Kościałkowskie- 
mu o f. 1,000, Ludw ice  Baranowskiey o f. 2,000, 
Franciszkowi Różewiczowi i sukcessorom Jana  
Rulewskiego, Józefowi Błażejewskiemu czer. 
zł. 10 i f .  25,967 gr. 18, oraz 'expensa praw ne 
przez jego zastęp o wane Xięzom Karmelitom 
święto Jerskim W ileńskim i przełożonemu W a 
wrzyńcowi Mańkowskiemu o f .  12,000, Tryni** 
tarzom Trynitopolskim  W ileńskim  i Ministro
wi Błażejowi Kropiwtiickiemu o f. 20,000. Mi* 
sionarzom W ileńskim  i przełożonemu Jozefowi 
Bohdanowiczowi o f. 5 o , 4 o o  Karmelitom Bo
sym W ileńskim i przeorowi Maurycemu Porzyc- 
kiemu o ta la rów  5 , 125, Bonifratrom W ileńskim  i 
przełożonemu Szymonowi Sarneckiem u o f. 
14,780, Karmelitom  Lidzkini i przeorowi D y- 
onizemn Balsewiczowi o f. 4 ,000, Augustyauom 
W ileri . i prowincyałnwi Augustynowi Leopol
dowi Koryckiemu o f .  25 ,000, Pijarom Lidzkim  
i Rek torow i Kalasantemu Saukowskiemu o f.
14,ooo, emerytom W ileńskim  i proboszczowi 
W incen tem u  Miktickiemu of-  62 ,000 , kap itu 
le W ileńskiey i p rokura to row i Janow i Cywiń
skiemu o czer, zł. 5oo i f -  21 ,000 ,  Parochow i 
Czereskiemu Justyuowi Kołłynskiemu o f. 666 
gr. 20, Altarystom: Dylewskiemu W incen tem u  
Kobylińskiemu o czer.zł. 5oo , Lidzkiemn Ale
xandrow i Hurczvnowi o f. 12,000, proboszczom: 
Żyrmuńskiemu Kalesantemu Saukowskiemu o f .  
i 7 ,55o , i anua ty  coroczney. Kościołowi i szpi
ta low i o f .  g g , Zołudzkienftł Mateuszowi SzU- 
kiewiczowi o f. 3 ,000 ,  (Jsowskiemu W  incente
mu L iukim ow i o f. 2 ,0 0 0  , Białohcudzkieuiu



Tomaszowi R udkow skiem u coroczney annały  
f .  i 5o, Pannom miłosierdzia W ileńskim  i p i z e -  
łożoney  Annin Puszuwnie o f. 20,000 , Dom i-
„ikankom N o w o g r o d z k i m  i przeoryszy K a t a 
rzynie Ostrowskiey oczer. z ł .o o o  i f .  3 o ,o o o B e-  
uedyktyukom  Słonimskim i Xieui Alexandra  
P a ck a ł s k i e y  o £. 2 0 - 0 0 0 ,  Staroaak. R aw m ow i  
L ev b o w iczo w i RubinszteynoWi mieszkańcowi  
Berdyczew skiem u o r. 6 ,o e5 , Ayzikowi Nnckma-  
n ow ieżow i mieszkańcowi Łódzkiemu o r.5 oo,Hir- 
szy L ew in o w i mieszkańcowi Nowogrodzkiemu
0 cz. zł. 45, tudzież dalszym kredy torom 1 preten-  
sorom tak żałcych jako tez X ięcia  Karola ladzl-  
w ił ły  P ozew  przed Sąd G łów . ago Departamentu  
Gubernii L itew sko-G rodzieńsk iey  z powódź tw a
ŁUr. Micha ła ,  M ikołaja  i F r a n c isz k a  XiąŻąt La
ck i w i l ł ó  w  , k tó r z y  c z y n ią  r e fe r e n c y ą  do z a p i 
s a n y c h  w  Sądach G ł ó w n y c h  n a l a x ę  w ie c z y s tą
1 E xdyw izya  oświadczeń, mianowicie w D o p a l- 
lam encie sgim Grodzieńskim pod Dattą 8 gbra 
roku ńinieyszego 1 8 2 7 ,  zaś w porządku ma]jf 
rzecz oto : nie przeto żałey taxę 1 L x  
tnaihlku swojego oświadczyli, żeby z teS° 
l i  zamiar tak a u t p c e s s o r s k i m  jako leż  własnym  
oraz zmarłego Xięcia Karola realnym kredy-
torora satysfakcyą zmitrężac, lecz owszem za do
strzeleniem że niema srzodka przez jaki mo- 
elibv źałoy antecessorskim i własnym opisom 
uległość dopełnić, swoje fundusze Ziemne z dóbr 
J aw oru , Zyrmtmszczyzny, D eynowa l  ̂Bielska  
składajace się poświęcili, z których w  nnarę w y 
krycia każdego z kredytorów  rzetelnego długu,
‘ta i  krodytorowie będą zadowolmeni, że zas jest 
l iczba n ie m a ła  różnego tytu łu  Kredytorów ja- 
koto: antecesorskich, w łasnych załc. i zeszłego 
ich  brata Xiccia  Karola Radziwiłła , na schedzie 
pozostałej” od ulokowania debitów  antecessor-• 
skich opierać się tylko mogących, a do jakich 1 
sami żałc. zapłaconych za jego debitów są pre- 
lensorami, że prócz tego są zawinienia funduszo
w e  i summa bankowi Petersburskiemu należna, 
przeto zaymowaó uwagę podobne kredyta po
w inny , aby każdy rodzay długu uspraw iedliw io-  
wy przez kredytorów rzeteluey pożyczki 1 hipo- 
lek o w a u ey  formalnością prawem i Ukazami 
przepisaną znalazł na ziemi oddającey się pod 
konkurs respektvwe sched właściw ych sposo
bem wieczystey taSy zapewnienie, ztąd w ięc  
rozumieć należy, że jak nikt z kredytorów po-  
święconey fortuny przez żałc. X iąząt R a d ziw ił
ł ó w  na ce l zadowoluicnia ich kredytów za zło  
m ieć nie m«£e, tak Sąd Głuy w e względzie do
pełnienia wszystkim kredytorom satydakcyi de
cydując taxy wieczystey exdywizyą, jak mozua 
nayprędzey zjazd Sądu E x d y wizorskiego do 
dóbr Jawora w  Słonimskim P ow iec ie  sy lu o w a -  
nvch, w  komplecie z trzech osób udeterminuje, 
reguły w ła śc iw e  rodzajowi sprawy K onkurso-  
w e y  'przepisze, komornika dla zwerefikowama  
mapp wymierzoney ziemi w dobrach oddają
cych się pod konkurs przeznaczy i zuwagi z e  
ciż komornicy n iewiele  będą mieli praoy, ouym  
s o l a r y o w  w ielk ich  nie zakreśli , dług bankowy  
do kredytorów ku każdoroczuey wypłacie w  
częściach przez Ukaz wyświeconych przywązo, 
a kredytorów na ziemi satysfakcją obezpieczy, 
żeby zaś n ikt d la oszczędzenia dziedziców 1 sa
mym kredytorom expensow  exdyw izy i m e  
przedłużał, do prawideł dających się Sądovvi 
Exdyw izorskicm u, gdyby w  drugim terminie

zjazdu swojego bez żadnych odroczeń ukończyć  
E x d y w izy ą  starał się pryncypalnie ostrzeże, w  
końcu jako pozaawizowaniu trzykrotnem wszy
stkich kredytorów przez Kuryera Litgo nanie-  
stawających do E xdyw izy i ammissyą zapisać 
poleci, a resztę pozostałego majątku od u} ° k ° ” 
wariia kredytorów między trzech braci X iąząt  
R adziw iłłów  rozdzielić nakaże, i tym powodem  
aby nikt z kredytorów do żadnych subseliów  
żałc. R ad ziw iłłów  n ie e w o k o w a ł ,  udecyduje, 
zaś n a  sukcessorach zmarłego Felixa A ndrzey-  
kowisza summę kapitalną z ohligu 60,000 i pro-  
eętow  drugie tyle, wskazać i expensami p ra w -  
netni temuż Sądow i T axatorsk o-E xd yw izors-  
kiemuporuczy. Z wolnością poprawy tey żałoby.

Roku 1827 nowernbra 5 o dnia W o źn y  
św iadczę iż tego pozwu w  sprawie JJOO. X ią -  
Żąt Michała Mikołaja i Franciszka R adziw iłłów :  

Kopia W .  Magnusowi P illarow i Majorowi 
W . Ross. w Mickunacli: 2 X X .K arm elitom  św ię
to  Jerskim i przełożonemu W J X .  W aw rzyń co
w i M ańkow skiem u: 5 X X , Irynitarzom I r y -  
nitopolskim i Ministrowi W J X .  Błażejowi K ro -  
piwnickiem u : 4 X X .  Misyonarzom i przełożo
nemu W J X . Józefowi Bohdanowiczowi; 5 X X .  
Karmelitom Bosym i przeorowi W J X .  M aury
cemu Porzyckiemu: 6 X X .  Bonifratrom i prze
łożonem u W J X .  Szymonowi Sarnackiemu: 7  
X X .  Augnstyanora i prow ineyałow i W J X - A u
gustynowi L eopoldow i Koryckiemu: 8 X X .  L -  
merytom i proboszczowi WJX> W incen tem u  
Mikuckiemu; 9 kapitule i prokuratorowi W J X .  
Janowi Cywińskiemu: 10 Pannom miłosierdzia  
i  przdożoney W .  Annie Puszuw nie w  W iln ie  
oczewisto WTręce popodawałem , ze w  Gubernii 
Mińskiey W W J P P .  Mikołajowi i Dominiko
w i Szaumanoro , Róży z K nlewskiey Mirskiey, 
Janowi Strupińskiemu Szam. D- Pol.,  XiędzU  
JListy nowi Kottiuckieum Parochow i C zereskie-  
mu, sukcessorom Józefa Isajewicza, Jakóbowl
W ysockiem u porUcz. W .  Pol.  Zaś w  LidzkitU  
JWVY. 1 W  W .  Stanisławow i A dam ow iczow i  
Prozyd. Gran. L idz. Ke.waler., Balbinie D a w -  
gierdowey Reg. Gran. Lidz., Benedyktowi Rom- 
ło w iczo w i  Por. W .  Pol.  Józefowi K u łak ow 
skiemu , Antoniemu Bildziukiewiczowi Reg. 
Grau. Lidz., L u d w ik ow i Hrabi P acow i Gene
rał. W . Pol. Senatorowi Król. Pól.  K aw a*  
ler., Franciszkowi E dw ard ow i P ileckiem u Pr.  
Ziem. P tu  Lidz. Mateuszowi Bańkowskiemu  
Rot. P tu  Troc., Józefowi Szatkowskiemu, A le-  
xandro^i Wiolamoskiemu, X .  W incentem u L in -  
kimovvi Dziek. Lidz. X .  Józefowi Kalasantemu  
Saukowskiemu Prob. Zyrmun.  ̂ Franciszkowi 
Marsz. W iłkom . oycowi Ottonowi synowi W e y 
ssenhoffom , Ignacemu Sosękowi , Mikołaiowi  
N owokuńskiem u, Jurszy, Agacie Zokowskley,  
L u d w ik ow i K atelow i Porucz. Woysk Prus., 
X aw erem u  R y łło w i Nadwor. Sow iet. ,  Ignace
mu • Majewskiemu, Józefowi A d w o k . Subsel. 
Łódzkich; 1 Antoniemu Błażejewskim, P iotrow i  
1 WiktorVi Głowackim, X .  W incentem u K o 
bylińskiemu, Stefanowi i Annie P odobńskuu . 
Komor. Ptu L idz .,  P io trow i Borysewiczowi,  
Heronimowi Kościałkowskiemu, X X .  Karmę 1 
tom Lidzkim, X X .  Pijarom Lidzkim, X . A le -  
xandrow i Hurczyuowi, X .  Mateuszowi Szukie-  
Wieżowi, Ryszardowi i Juliuszowi Andrzeyko-  
Wiczońi, Franciszkowi Rapackiemu, Ignacemu  
H enszelowi Sędz. Gran. L id z . , W a w rzy ń co w i

)*(



Fle tklo wieżowi Komor, L ida .,  Stanisławowi 
Hubarewiczowi Asses. Sądu Głów. Gcodzień., 
X . 'i L’omaszowi Rutkowskiemu i Starozakouue- 
mu Ayzikowi Nachmanowiczowi; w Nowogrodz
kim Pannom Dominikankora, a w Słonimskim 
Pannom Benedyktynkom, i nakoniec w Berdy- 
czewic żydowi Rawinowi Leybowiczowi Ru- 
binszteynowi, toż pozwy w poosobnych kopiacb 
z honorami oczewisto w  ręce popodawane i 
pozeznawane zostały, tudzież że w mieście L i
dzie do drzwi Sądowych Ziemskich kopie oso
bne W  W . Franciszkowi Różewiczowi, Ludwi
ce Baranowskiey , Annie Brzozowskiey, Teresie 
Andrzejewskiey, Krystynie Kurnatowskiey, Do
minice Chmielewskiey, Tomaszowi Iwanowskie
mu, Dombrowskiemn, Antoniemu Piotrowskie
mu, Waleryi Rogowskiey, Jobannio Rożewi- 
czowey, Józefowi Kołomyńskiemu, Franciszko
wi Czernikowi, Jackowi Karłowiczowi, Grze
gorzowi Matusewiczowi, Zofii z Lipnickich Mar- 
mątowey, Zelwietrowi, sukcessorom Pawła T a r
gońskiego , Tekli Rogoyszynie, Antoniemu i 
Franciszkowi Jastrzębskim, Józefowi Kamień
skiemu, Michałowi Klimowiczowi, snkcessorom 
Kazimierza Zajączkowskiego, sukcessorom Jó
zefa Kałusza, sukcessorom Jana Kulewskiego i 
Starozakonnemu Hirszy Lewinowi; jakoż że o- 
prócz kopiow poosobnych jeszcze wszystkim 
ogólnie jedną kopią w  Nowogródku, drugą kopią 
w  Słonimie, a trzecią kopią w W ilnie także do 
drzwiow Sądowych Ziemskich poprzybijano i 
pozeznawano. Nakoniec że Xiążęla Ichmośe 
Radziwiłłowie przez awizacyą generalną JW . 
Michała Habermana Marszałka Obwodu Sey- 
neńskiego, W W . Jana Koniuszewskiego Sędz. 
Gran. Wołkow. , Andrzeja Pelrascha porucz. 
woysk polsk ., Heronima Kostrowickiego ka
pitana woysk pols ., Johannę z Błażejewskich 
Odyńcową porucz woysk pols.. Jana Dawido- 
wicza, Jana Wiosnowskiego, Juniewicza, Józe
fę Szukiewiczową porucz. woysk pols., nawet 
tych wszystkich którzy pozwy przez Woźnych 
pootrzymywali, oraz dalszych kredytorów i 
pretensorów tak antecessorskich jako tez wła
snych i brata zeszłego Xięcia Karola Radzi- 
wiłły realne dopominki i prawne mających, na 
jednoczasową rozprawę przed Sąd Główny 2go 
Departamentu Gubernii Litewsko - Grodzień- 
skiey w zyw ają, zawiadomiłem.

Piotr Znamierowski W .  P. Lidz.
Roku 1827 miesiąca decembra 1 dnia. Przed 

Aktami Grodz. P tu  W ileń. obecnie stawając 
W oźny JP . Piotr Znamierowski relacyą tako
wego pozwu zeznał i z oriego zeznania w  pro
tokole potocznym zeznań własnoręcznym pod
pisem stwierdził.

Przyjąłem Ignacy Kiełczewski Wileński 
Grodzki Regent.

Czytałem z Xięgami Józef Adamowicz.
W olno  drnkować- W ilno d. 4 grudnia 

.1837 v. Cenzor, Norbert Jurgiewicz;

5 Opiekunowie bezwłasnowolnego J W .  
Józefa Hrabiego Chodkiewicza Starościca Zmuy- 
dzkiego w  czasie teraznieyszym osobą i interes- 
sanii tegoż zaymujący się znaydując: iż ukazem 
Rządzącego Senatu dnia 2 3 junii 1835 i 
dnia 29 8bra 1826 lat wyszłemi, pierwszym 1: 
długi układowe w swych skutkach wstrzymane
mu, m drugimi tak same pozawierane układy, ja-

koteS wszelkie względem ouych, w których bądfw 
kolwiek Juryzdykcyach nastałe wyroki rozpo
znaniu szlacheckiey Radomyślkiey Opieki i Są
du Głł. Kijowskiego Cywilnego Departamentu 
bezpośrednio oddanemi zostały; a stąd iż los u- 
kładowych wierzycieli, jako też i istotny stan 
iuteressow pupilarnych przez koleje processo- 
we długi nader npływ czasu w niepewności i za
wieszeniu pozostawać jeszcze mogą: Dragnac 
przeto ze swey strony położeniem tamy i osta
tecznego zakresu onym dać dowod naylepszych 
chęci, celem przedsięwzięcia za pośrednictwem 
przyjacielskiego porozumienia się skutecznych w 
tym tak ważnym z siebie przedmiocie środkow, 
i ułożenia powzajemnych naymuiey brzmieniu 
wyż zacytowanych ukazów Rządzącego Senatu 
nieprzeciwiających się warunków, do ogólnego 
zebrania się dzień 27 stycznia 1828 roku w m ie
ście Gubernialuym Kijowie przeznaczają i o 
przybycie na wyż onaczony termin JOO. J W W . 
i W W . bezwłasnowolnego swego pupilla ukła
dowych wierzycieli mają honor upraszać. K tó
re to toświadczenie Imieniem kompletney Opie
ki jako pełnomocnik teyze dla trzykrotnego o- 
głoszenia przez Gazety Kuryera Litewskiego w 
Aktach uinieyszych Ziemskich Kijowskich za
mieszczając, podpisem własnoręcznym stwier
dzam. Stanisław Ostoja Roguski pełnomocnik 
opieki.

Roku 1827 dnia 3 t 8bra przed Aktami 
Ziemskiemi P tu  Kijowskiego stawiąc się oso
biście W. Stanisław Ostoja Roguski Pełnomo
cnik Opieki JW . Józefa Hrabi Chodkiewicza, 
to oświadczenie względem zaproszenia wierzy
cieli bezwłasnowolnego swego pupilla na dzień 
27 stycznia 1828 roku dla ułożenia powzaje- 
mnycb warunków uczynione , na papierze 5o 
kopieykowym pisane, do akt uinieyszych dla 
zapisania podał. Przyjąłem:

IIoACyAOlŁTj P o JU HUIeBCKUI.
Pisarz Ziemski P t lu  Kijowskiego Wincen

ty Kielns.
Wolno drukować g grudnia 1827. A. Pow- 

stański Prez. Kom, Cenz. Wileń. Radca Kolleg. 
i Kawaler.

5 Niżey podpisany przybyły na niejaki czas 
do tuteyszego miasta, mam honor donieść Prze- 
świetriey Publiczności, iż mam do sprzedania 
rozmaite fajansowe naczynia Rossyyskiey I m- 
p e r a t o r s k i e y  Kijowo-mieżygorskiey fabry
ki, również parce lany znacznego ze swey do
skonałości P. Gernera: niemniey naczynia szklan- 
ne, wyboru P. Orłowa, sławne w obu stolicach 
Państwa i znakomitszych miastach Rossyi , a 
także Kijowskie w rozmaitym gatunku naylep- 
sze cukrowe Konfitury suche i w syropie, ro
bione z nuydoyrzalszych fruktow. Wszystko to 
dostać można za pomierną cenę w pomieszkaniu 
moim na Zamkowey ulicy w domu G rnnerta ; 
przyczem poczytuję za obowiązek donieść Prze- 
świetney Publiczności, że pobyt móy w tern 
mieście tylko do dnia 25 teraźnieyszego miesią
ca; 1 że ktoby życzył mieć z wyżcy opisanych 
naczyń dostawione pocztą, niżey podpisany obo
wiązuje się one upakować do podróży, tak żeby 
niemogły uledz naymnieyszemu uszkodzeniu. 
Dat roku 1827 mca x bra 3 dnia.

Tpeineu rnaflin Kyneijł. £tj>poHivrb TpeuoBt.
W oluo drukować Policmeyster Chrząstowski.



DODATEK. DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. i48
J fi ln o  dnia i 4 Grudnia v s 1827 Roku

1 P o ł ic y a  M iasta  G ubernskiego  W iln a  po- 
ttaje d o  p o w s z e c h n e y  w iadom ości,  iż za w y k ry 
te  k o n t r a b a n d n e  to w a r y  u  W i le ń s k ie j  o G il- 
d v  K u p c o w ey  M arjasi  H irszow ey dalsze to w a 
ry ,  teyźe K u p c o w ey  przynależące, ocenione 
w  r u b .  assyg. 4 4 s  kop. 88, za w yrach o w an e  
m  nią na sa ty s fa k c ją  S k a rb u  peny, będą w y -  
p rze  d a w a ć  się w teyżc P o l i c j i  w  term inach;
20 a t  i 22 dn iach  teraznieyszego uacaj a za
te m  życzący tak o w e  to w a ry  nabydź, zechcą w 
xakre  słony cli te rm in ac h  d la  t a r g ó w  jaw ie się 
w  teyże Po licv i o 10 godzinie rau n ey .

•’ ‘ npHćinani> MaKapeBum,.
S u c h o c k i  S ek re ta rz  K olb
UaHUJlMlHKŁ Craoaa If'llXaHOBHM'b.

W e d le  U kazu JE G O  I M P E R A T O R S K I E X  
M O ŚCI S a m o w ł a d n a c e g o  C a łą  Rossyą etc.

^ tC‘ U Ur. A n ton iem u , J ó z e fo w i , M ichałow i l 
dalszym  snkcessoroiu zeszłego S te fan a  J a u o w i
cza , J a n o w i  U rbańsk iem u, G o thbow . I o ł lm ano- 
w i  lu b  ich su k ce sso ro m , pozew po kondem ua- 
ta ch  pfzed Sad s p ra w  Cyw ilnych  B ia łos tock ie
go i Sokolskiego P to w  z in s ta n c j i  U ro d z o n e j  
łh o re n ty ń y  z Sm ogorzew skich  C hodakow skiey  
w y n o s i  sic oto: iż zeszły S tefan  Jauow icz  zamie
szka ły  n ieed y ś  w  fo lw a rk u  D a  wgiołayciach m a
in e do  zeszłego męża żali.  M icha ła  C h o d ak o 
wskiego p re tensyą  o ta la ró w  bitych 600 ,  w łą 
czywszy niesłusznie i ża lącą  się nic jemu n ie
w in n ą  w  rozpoczęty process w  Sądzie G ł .L i t . ,  
j ń ,v  nie niesłusznie a re sz to w a ł  1790 r l “ 7 
i a  lii przez zapozew u  sukccssorów zeszłego A n
toniego Dziekońskiego podskarb iego  L it .  summę 
fry w ła s n a ,  za szacunek  nabytego od m e y f o l 
w a r k u  M achay łow  w Pc ie  W c łk o w y s k im  lezą- 
VCZ.0 n iedopłacon \. a chociaż* jio/.uie> w p ic  eu 
syi swojey od tychże snkcesso rów  podskarb iego  
L ziekońskiego  został zaspokojony, nim to jednak  
nastąpiło , Gzie końscy sk ład a jąc  do depozytu  b. 
Prrtskiey  B ia ło s to c k ie j  K egencyi summę u a le -  
h u \  kalecy, donieśli razem  o założonym  u siebie 
torfcet S te fan a  Jauowicza areszcie 1 toczącym się 
Vv G rodn ie  pror.essifl, co było  p o w odem , ze B e-  
feencj'A d ecy d u jąc  ro zp ła tą  summy p u m ę c z y  
ich 'k r e d y to ró w ,  k ła d ła  za w a ru n e k  zniesienia 
W p r z ó d  aresz tu  S te fana Jauow icza, lubo zas to  
p e w n a  że zeszły J au o w ic z  ca łkow ic ie  n a l ''.Ł‘1̂ ć  
Swoją od m ęża zhlącey się z rą k  Dzie oils >c 1 o 
d e b r a ł ,  i z tey  p o k w ito w a ł ,  i d la  tego żadnych  
k ro k ó w  p rzec iw  ża lcey  się n ieprzedsięw zią ,,  a -  
ni się k ie d y k o lw ie k  do jej funduszów  odzyw ał,  
jed u ak  obzałnl A n ton i J au o w ic z  i d a ls i  w sp o ł-  
sukcesso row ie  pom im o p rzek o n an ia  s* e g o  , zc 
jak  o jc ie c  ich  Żadnych słusznych u iem .a ł  do 
ża lącey  się s tosunków  , t a k  oni tom burdziey 
wszelkie choć u ay rze tf lu ieysze  p r a w a  przez  
sam ą daw ność  czasit u t rac i l i ,  poświadczyć j e 
d n a k  o d a w n y m  zaspokojeniu ich oyea (goy ża 
lą c a  w y u a le śe  dtiney przez tego Jau o w icza  
k w ie ta c v i  n iem oże, d la  t rudnośc i  sk o m m u m k o -  
Wania się z w iad o m e  mi rzeczy osobami 1 w ie lu  
z n ich  n iezn a y d o w an  a się juz w życiu) nieclicą. 
O b z a ło w an i  zaś U rb ań sk i  i P u l lm an  do sam ey 
ż a lą c e y  się m ając preteusye, pierwszy o z . „**oo

d rug i  o t a b  3 i gr.  20, rozpocząwszy z żalącą się 
processa w Regencyi B ia łos tock ie j ,  ta k o w y c h ,  
jako niesłusznych k o u ty n u o w ać  z a p rze s ta l i ,  1 
ró w n ie ż  przez samą daw ność  Czasu w ięcey  
d w ódz ies to le tn im  m edoohodzen iem  pre tensy ie  
swoje u p a d k o w i  poddali ,  a n a d to  o trzym ać 
n a  sobie na k a d e n c j i  s tyczniow ey b  1827 r .  
w  Sądzie Cywili.  B iałł.  i Sokoli. P t to w  k o n -  
w ik cy ą  dozw olili ,  gdy jed n ak  ża ląca  się d la  t a 
k ich  us tanow ionych  niegdyś proccssów  o debrać  
nie może resztująccy summy swojey w  depozycie 
Kegencyi pozosta łe j ,  a te ra z  w  Sądzie G łł.  B ia
łostock im  b ęd ą ce j ,  p rze to  poraź ostatni zapozy- 
w a  obżałuych ed y k ta ln ie  1 żąda : w a ro w a n ia  
m ie jsca  s tanności na o trzym ane ń a  obżał. d n ia  
5 ju l i i i  16 g b ra  b, 1827 ro k u  w zyskach b a n ic j i  
doczesney i w iec zn e j  k o n d e r o u a ty , uznan ia  1 
zadecydow ania  że założone przez obżał. na  su m 
m ę ża lącą  się C h o d a k o w sk ie j  w p rzó d  usukcesso -  
rń w  podskarb iego  Dzickońskiego potem w  R e 
gency i B ia łostock iey  aresztu , i byłe proćessa 2 
instancy  i oyca obżał. Jau o w iczo w  w  ju ry zd y - 
koyach  L it .  G rodzieńskich, a z instaucyi obżał. 
U rbańskiego  i P a l lm a n a  w  B ia łos tock ie j  R egen
c j i  żadnego te raz  znaczenia i sk u tk u  mieć u ie-  
mogą , lecz jak  za niebyłe poczytyw ać się po-  
w iu n y , o skasow anie nie ty lk o  tychże aresz tów  
lecz i wszelkich obżał. Jan o w iczó w , U rb a ń sk ie 
go i P o llm aua  jako zaspokojonych aż n ad to ,  przez 
sam ą daw ność  czasu u p ad ły ch  i uieslusznie, do  
żalącey się stosow anych preteusyy: o dozw olenie  
żal. odobran ia  sum m y do niey należney  w  d e 
pozycie S ąd u  G łów nego Białostockiego pozosta- 
jąeey, o uw oln ien ie  ża lącey  od w szelkiey d la  
obza łow aaych  odpow iedzia lności j o sądzenie 
kosztów  p ra w n y ch  pod in ek w itac y ą  do m a ją t 
kó w  i osob obża łow auych .

R o k u  1827 miesiąca g ru d n ia  1 dnia. M o 
żny św iadczę  iż tego pozwu z instaucyi W .  
F lo ie n ty n y  C h o d ak o w sk ie j  k o p ią  jedną  d la  
W  W . A ntoniego, M ichała , Józefa i dalsze r o 
dzeństw o  Janow iczów , Jan a  Urbańskiego, i Got* 
IUm  P o llm au a  do d r z w i  Sądu  sp ra w  C y w il
nych w mieście Sokołee przybiłem  jako po n ie
wiadomych zamieszkania, a d rugą  d la  tern le p -  
szey w iadom ości pozw anych  do umieszczenia w  
Gazecie K u ry e ra  L i t .  przesłałem.

M icha ł  H orczuk  W o ź n y  P tu  Sokolskiego. 
W o ln o  d r u k o w a ć .  W iln o  d. 10 g ru d n ia  

1827 r. Cenzor, N o rb e r t  Jnrg iew icż .

1 W  Dom u G raffa  O lizara ńa Bernardyń
sk ie j  ulicy  znayduje się do sp rzedan ia  t ro je  
porządnych  S ań  za pom ierną cenę, jedne s k u rą  
kryle1 o d k ła d a n e ,  drilgie rozw alm y , trzecie  po
jedyncze m alow ane ,  dobrze  okute 1 mało u ży 
w ane. S iodło  i cz tery angielskie  z b rązem  ch o -  
m ąty  z ca łym  przyboxem. K to b y  życzył w i 
dzieć i nabyć , raczy udać  się do S ta r .  J a n 
k ie la  M urgrab iego  tego domu, mieszkającego w  
K am ienicy  ś.  p. G aspra  R om anow icza  assesora 
na  teyże ulicy sy tuow auey .

W o ln o  drukować* P o licm eyste r  Chrząstow ski.

2 1827 msca d ecem b ra  4 dnia ośw iadcze
n ie  w esp ó ł  2 naysolenieyszym  M anifestem  w  i -



mieniu J W W .  Alexandry  z Kruszewskich So
sno wskiey b. Marszałkowey P tu  Tykocinskiego, 
tudzież M aryanny z Kruszewskich Marko wskiey 
Radczyni województwa Podlaskiego zauosi się 
przeciw ko J W W .  W incentem u b. szefowi Woysk 
Po l. ,  Antoniemu i Janowi Kruszewskim w nastę- 
pney  rzeczy: po śmierci Xiędża Antoniego Ki u- 
szewskiego starszego K a ted ry  W ileńskiey K a 
nonika, summa a 4 ,ooo cz.zl.na zastawie dóbrKre- 
tyngi, w  Telszewskim Ptcie, przez zeszłego Xię- 
c ia  Zubowa formalnie zabezpieczona, oraz wszel
k ie  inne fundusze w  Państwie Rossyiskiem po
zostałe drogą naturalnego spadku odkryły wła
sność w  jedney połowie J W W .  Sosnowskiey i 
M arkowskiey, w  drugiey zaś J W W .  K ruszew
skich , jako rodzonych zeszłego Kanonika syno
w ie  i synbwców, mimo tę niezaprzeczoną pew- 
nośó J W W .  Kruszewscy pod hasłem niby tes
tam entu , k tó ry  od daty nastania w 1818 roku, 
d o tą d  w  żadne kraju tuteyszego ak ta  nie jest 
w prow adzony, z k rzyw dą J W W .  Sosnowskiey i 
M arkow skiey od całey summy znstawuey na 
K re tyudze , z kassy zeszłego Xięcia Zubow a a 
następnie jego sukcessOrow pobierali procentr 
Odlegle w KróleStwiePolskiem mieszkającJ W W . 
Sosnowska i M arkowska, nie mogły znaćszcze- 
gółowie funduszów zeszłego Kanonika, przeko
nawszy się jednak że J W W .  Kruszewscy o- 
golny majątek stryja niewolnic zawłaszczyć usi
łują, po zaaresztowaniu ii J W W .  Zubow ow  i 
summy zastawney i całkowitych procentów, roz
w inęły  w  Ziemstwie Telszewskim proceder tak
0 połoWę poWyższey summy, jako tez należną, 
od  śmierci K anonika Kruszewskiego prowizyę, 
n im  wszakże D ekret Oezewisty zatwierdzi po
szukiwanie JW W .-Sosnowskiey i M arkowskiey, 
gdyby n ik t  z J W W .  Kruszewskiemi w  żadne 
uk łady  o zastaw na Kretyudze i o dalsze po X. 
K ruszew skim  fundusze nie wchodził, przez ui- 
ninieysze oświadczenie zastrzegani.

A lexander M akowski S ą d u  Głównego Gro. 
Adwokat-

Roku 1827 msća xb ra  5 dnia przed a k ta 
m i Ziem. P t u  W ile ń .  stawając osobiście -W  JP . 
Andrzey Jastrzemhski A dw okat Sądu Gł. W il .  
ninieysze oświadczenie wpisać do p ro toku ł po* 
d a ł  i one w  'tymże protokole  własnoręcznie 
podpisał.

Przy ją łem  Jan  Zienkowicz Regent i K a 
w ale r .

W o ln o  d rukow ać  8 grud. 1827. ł̂ °'*
wstarislki P rez. Kom. Cenz. W ileń. Radca Koli.
1 KavValer. ,

2 P o d  Panow aniem  N A JASN IEYSZEGO 
IM P E R A T O R A  JEGOMOŚCI N IK O ŁA JA  P ie r 
wszego Samowładnącego Całą Rossyą- etc. etc. 
etc. E x c e rp t  z p ro tokułu  potocznego Ziem. P t tu  
Pińskiego zapisanego w nim w dacie hiżey w yra-  
żoney oświadczenia, 11a żądanie strony w roku 
terażuieyszym 1827 nowem bra 12 dnia pod 
pieczęcią Urzędową Ziemską tegoż Pow iatu  
w ydany.

Roku 1827 miesiąca oktobra 2 5 dnia. Ni~

Pińskiego Szewela Mowszowicza L ew ena  R i»  
binowicza Karolińskiego, z mocy Plenipotencyl 
od niego posługującey uastępne czyni Ośw iad
czenie, iż Starozakonny Leyzer Chaim Danile
wicz Elsżteyn mieszkaniec miasta Pińska, miał 
od Szewela L ew ina  pierszey gildy kupea  ple- 
ń ipote i^pą  do wchodzenia w  umowy o nabycie 
towarnego lasu i produktów  1820 roku m a r ta  
27 dnia  sobie wydaną i jednoczasowie w  Ma
gistracie Pińskim przyznaną, gdy wszakże dla 
swey nieakńratności tenże Leyzer Chaim Dani
lewicz Elsżteyn od rżeczoney Pleuipotencyi bli
sko dw uch la t  usuniętym został, i podane jest 
objawienie do Policyi mieyskiey Pińskieyj aby 
onego zmusiła do zdania rachunków  L ew inow i 
Szewelowi; a słyszeć się daje, że jeszcze koiunń- 
sa 11 teui onego siebie ty tu łu je(i przezto ińoze Z kim 
niebadź wchodzić w umowy w imieniu pomienio- 
nego pierwszey gildy kupca Szewela Lewina^.zę
by więc o teirt powszechność zawiadomioua by
ła, że żadnemi zgoła interes9ami Szewela L e 
wina Wztnieniony niejednokrotnie Leyzer Cha
im Danilewicz Elsżteyn nie zaymuje się, a w ć ią -  
gu swego Zatrudnienia się, że nie miał woale 
udzielóney sobie władzy zaciatgania k re d y 
tów  (bo zawsze cnemu golówe pieniądze d a 
w ane były) na konto Szewela Lew ina , i gdy
by naprzypadek jakie nadużycia przez Lcyzfc- 
ra  Danilewicza Elszteyna stosujące się do Sze- 
w ela  Lewina z czasem w ykryły  się, że te p°d 
navninieyszym pretexted! przez Szawela L e 
wina piel-wszey gildy kupca akceptow ane nie 
będa, przez ninieysze Dświadezeuie ostrzegam, 
i Gazetą K uryera  L itto  obwieśćrć submitóję się.

Felix  W iśniewski A dw oka t  Subselliow 
P tu  Pińskiego.

Z ro'duie z P ro to ku łem  świadczę J a n H o d -  
cewicz Płotnicki  R- Z. P.  P.

W olno  drukow ać. D. 2 grud. 1827. A. 
Pow stańsk i Prez. Kom. Cenż. W ik  Rńk-& 
Kolleg. i K aw aler .

Prenumerata na Gametę Kuryera I A -  
tewskiego i Dziennika W ileńskiego na l ok 
następny 1828'my przyyńioje sic sv AV i lilie: 
W  Expedyeyi Gazetney Pocztamtu L itew 
skiego i w  Redakcyi, a w  guberniach fta 
wszystkich Kantorach i Expedycyach Po
cztowych-

Ceria zw yczayńo:
Kuryer Litewski z poczth. na ro*k: r. 14

  __  u— —  półrocznie r 7
    bez poczty: r o c z n ie  r. 9
    —  —  —- półrocznie r. 4 k.

—— -—• kwartałowie r. 2 k . 25
D z ie n n ik  W ileński z pocztą riafók r, 10 —■

—  —  —  bez poczty t .  7 k. 5o

Kurs wileński na asygUaty ód d. i3 grułrńait* . 
sr>, 5 r. 75j  k., czer. złoty nowy rub. 11 kop. 5d> 
stary r. 11 k. 5o, imperyat37 r. 02| k.

e  1  C ta t obterwacyi■ ,11 lY y toko ić  Berom. 1■ W ys. Ther. Heau. w  i o t  r y . Odmiana w pouiet. ^

S QbstrvacpS  j d .  l a  godt. a wi«cz. 
I  n tiearo lo  gi- ■<£. i 3 — — — |
S snu. j d- 14 8° d l - 7 , r a u 3 ' j

37 cal. 9.0 tin. 1 
37 — 10,8 —
28 — 0,7 —

•  łtopn i
4 - 0,75 --------
— 1,25 — —

Zachodni
Zachodni
Zachodni

Pochm urno
Pochm urno
Pochm urno


